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Kiedyśmy zaczynali XIX wiek e ry głównej świata, pier­
wsze iego lata a iednak tak ważnemi pod względem po­
stępu kunsztów i nauk naznaczone w ypadkam i,  ani by 
b y ły  Śmiały uwierzyć w wielki i skuteczny rezulta t wy­
nalazku, który sposób podróżowania na lądzie i morzu 
w zupełności przekszta łc ił .  W ynalazek statków  pa ro ­
wych  i późniejsze onemu zastosowanie s iły  p a ry  do ko­
lei id a zn y c h , uczynią minione za nami lata, na wieki 
pamiętne®!. ^  chwili kiedy cała E uropa  i S ta n y  Z je­
dnoczone w Ameryce  wzbogacały się w tę ważną dźwi­
gnie przemysłu i handlu, pierwsza myśl urządzenia ko­
lei żelaznej * Polsce rzuconą została. Dziś ta myśl u* 
1,./ e czy.wistniła się w zupełności, i właśnie wczoraj nastą­
piło pożądane i oczekiwane przez k ra j  ca ły ,  uroczyste 
otwarcie drogi W arszawsko- W iedeńskiej', k tórej ukoń­
czenie w lat parę ,  zbliży handel H arszaw y  do handlu 
Śródziemnego morza, a przez oboczne odnogi zetknie 
go z handlem całego lądu stałego. Dzięki więc myśli 
urządzenia kolei żelaznej,  dzięki Opiekuńczemu Rządo­
wi, k tóry  tę myśl pożyteczną, silną wolą w sparł  i zaso­
bami swoiemi urzeczywistnił, dopi owadzaiąc do sku t­
ku olbrzymie d z ie ło ,  któiego pamiątkę iak owych 
niegdyś wielkich wodociągów i bitych drog dizy- 
m io n , najodleglejsze wieki zachowaią. Dzień wczo­
rajszy należący do tych k tóre  w późne wieki s ły n ­
ne będą w kronice W arszawy, t rw a ł  bez p rz e r ­
wy w przyiemnej pogodzie. O godzinie 3ciej z połu* 
Jnia JO. X iążf  N a m i e s t n i k  przy by ł  na mie jsce , 
z którego rozpoczyna się przy ulicy Jerozolimskiej D ro­
ga żelazna. Mnóstwo Warszawian wszelkich stanów iuż 
oczekiwało na tg radosną chwile. Wielu by ło  takich, 
którzy od kilku lat nie będąc w tej części W arszawy, 
nie mogli iej poznać, widząc tyle nowych gmachów budo ­
wy odznaczających się pięknością. Członkowie Komi­
tetu pod przewodnictwem JO. Xcia Gorczakowa  Jenera ła  
A lty:, i jw . j e n : - l n ż :  Dehua , powitali A T ę c i a  J e g o m o ś c i ,  
który  następnie oglądał wszystkie Lokomotywy ozdobio­
ne kwiatami, i nowy Aparat godzien podziwu dla swej 
doskonałości.  Zaproszone Damy i znakomite Osoby o- 
czekiwały w nowej Galerji. Xiążę N a m i e s t n i k  zaiął 
miejsce w wagonie zznakomitemi Osobami, a 12 takich 
w-agonów n a p e łn i ło ‘200 zaproszonych. Gdy rozpoczę­
ła  się podróż, Lud zanosił modły do W S Z E C H M O C N E ­
GO aby zlewał błogosławieństwo na łaskawego M O N A R ­
CHĘ, wspierającego to w:szystko co staiesię kratowi uży­
tecznym, i na Jego Dostojnego NAMIESTNIKA, będącego

w ykonawcą tylu dobrodziejstw. Pierwszy Wagon zaię. 
ła  Orkiestra wojskowa; muzyka przezn ią  wykonywaną 
by ła  w ciągu całej podróży. Przejechano przez pierwszą 
stację Pruszków  do G rodziska , iakby lotem ptaka. 
JO. Xiąźę N a m i e s t n i k  zaprosił wszystkich używających 
tej rozkosznej przejażdżki, na świetne śniadanie obia­
dowe, przy stołach ustawionych pod namiotami. O go­
dzinie 5ej, powtórnie ru szy ły  z Warszawy wagony z O- 
sobami zaproszonemi; wagonów by ło  23, a Osób jadą­
cych 60 0 .  Gdy wjeżdżali do G rodz iska , ucieszyli się, 
widząc witaiącego Ich Xiecia W a r s z a w s k i e g o ,  a mu­
zyki zabrzmiały miłemi odgłosy. S tarożytny Grodzisk 
jeszcze za czasów Xiążąt M azowieckich  iuż b y ł  zna­
nym iako iedno z  dawniejszych miasteczek, i dla tego 
zwano ie starem Grodziskiem; wczoraj to stare Grodzi­
sko od m łodniało , zajaśniało świeżością, gdy iego powie­
trzem oddychało tyle Dam ozdobionych uwielbianemi 
wdziękami, a których bukie ty  p o łączy ły  się z bukie­
tami tamecznego ogrodu. Nastąpiła iedna z najprzyje­
mniejszych przechadzek po tamecznych gaiach;echa mu­
zyk rozlegały się nawet 'w dalsze okolice, a radość ozdo­
biła twarze wszystkich obecnych i napełn i ła  ich serca. 
Xiażę Jegomość raczył odwiedzić Właściciela Grodzi­
ska,, k tó ry  tę majętność utrzymuje w godnem pochwały 
porządku; iest to W . M okronoski, Potomek znakomi­
tej Rodziny. O godz:8ej ,  pierwszy oddział, a w p ó ł  do 
9tej wieczorem, 2g i,  rozpoczęły powrót do Warszawy 
wszystkie wagony; a napełniający ie podróżni zachowaią 
nazawsze w pamięci tę prawdziwą przyjemność, iakiej 
wczoraj doznali. D oktor Hergonsoni tw ierdził,  że Gro­
dzisko iest miejscem bardzo zdrowem; Król S t a n i s ł a w  
A u g u s t  po kilka kroć  w niem używał maiowej kuracji.  
Grodzisko  by ło  r .1 56 4  miejscem urodzenia Knapskiegof 
Autora sławnego Słow nika Polsko-Łacińsko-Gotskiego.

M agistra t M iasta  W arszawy  ponowił wezwanie, aby 
osoby które dotąd nienpłac iły  podatku kłassycznego,bez­
zwłocznie to uskuteczniały, gdyż exekucja niezawodnie 
nastąpi.

W arszaw ski Ober-Policmajster. Komisja Rz: Spraw 
Wewn: i D u c h : ,  leskryp tem  z d. 4/i& Maia r. b . , od- 
mawiaięe prośbie pachciarzy nabiału , żądających uwol­
nienia żon ,  służących i pomocników wszystkich pach­
ciarzy od opłaty  biletowego, w ówczas nawet, gdy ta­
kowi codziennie z nabiałem do Warszawy przybywać 
będą ;  p o lec i ła 1 Magistratowi M .  Warszawy, aby, z u- 
wagi na resk ryp t i d 23 Grud: 1824 r . , przywodzący
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do skutku postanowienie Rządu z d. 7 W rześnia  1824 
r . , stanowiące opłatę  od obcych Żydów, i samych tylko 
pacbciarzy kontraktowych od opła ty  biletowego uwal­
niające; wszyscy obcy Starozakonni, k tórzy częstokroć 
pod pozorem pomocników pachciarzy do miasta wci­
skali s ię ,  i handlem lub spekulacją trudnili s ię ,  do 
opła ty  biletowego pociągani byli. O czem zawiadamia­
jąc osoby interesowane, nadmieniam, źe gdy zw ykły  
ro k  pachciftrski zdn iem  1 Lipca kończy s ię ,  winni prze­
to oni wcześnie o renowacją kontraktów u' Dziedziców 
lub  Dzierżawców dóbr postarać się, i takowe Magistra­
towi M. Warszawy, dla udzielenia im książeczek pach- 
ciar.skich, przedstawić, z wy iaśnieniem, przez k tóre  ro­
gatki przybywać zamierzają do W arszawy. —  Jenerał-  
Maior, A bram ow icz. S e k r : , K w ieciński. (G . Pol:)

W  Księgarni Fr: Spiess  i Sp: przy  ulicy Senators: 
•Nr 460 ,  nabyć można dzieła : M ia sta , G óry i D o li­
n y , p rzez D. z G. R. tomów 5, cena z ł .  27. IVauka 
G ospodarstw a  wiejskiego  podług najnowszych zasad 
popularnym sposobem, wyłożona dla użytku p rak ty­
cznych Gospodarzy, przez J. A. Schlipfa, z rycinami, 
2 tomy, zł.  12. O grodnictw o, zastosowane do potrzeb 
Ziemianina Polskiego, przez Autora pism, o P rzyo z­
dobien iu  fied lisk  w iejskich , tudzież o budownictwie 
zastosowancin do potrzeb Ziemianina Polskiego, z 6 r y ­
cinami, zł.  13 g. 10. C h iru rg ja  W eteryn aryjna , p rak ­
tyczna czyli w ykład  sposobów wykonywania pospolit­
szych operacji na zwierzętach domowych do użytku 
Lekarzy weterynaryjnych i Gospodarzy, p rzez  Edwarda 
Ostrowskiego, D. S. W . ,  z ł ,  8.

W czoraj w Red: Kurjera od L. złożono z ł .  2 dla Szpi­
talu B raci M iło s ie rd zia  aa intencją W . P.

Mało kto na tym świecie niedoświadczył prawdy, 
owego dawnego p rzys łow ia ,  kto sm arnie ten  iedzie . 
S m a ro w id ło  zatem, a więc i m assy  do sm arow an ia , 
k tó re  są ulepszeniem pierwszego, są ważnym woźcem 
w podróżach  lu dzk ich . A że całe życie nasze, nie 
iest czem innem iak tylko c ią g łą  p o d ró żą  do w iecz­
ności, zatem dowodząc iak dowodzą matematycy, wy­
prowadzamy z tego co wyżej powiedzieliśmy, ową wielką 
Tnawrnę: £e sm a io w id ła  i m assy g ra ią  w ielką role w  ż y ­
c iu  ludzkiem , a mówiąc poetyczniej, w pobycie  naszym  
n a  tym  pado le  p ła c z u .  Po tym kró tk im  humorysty- 
czuo-filozoficznym wstępie, przystępujemy do rzeczy. 
Mości Panowie podróżni! przyjechaliście  do W arsza­
wy na jarmark Sto-Jański, na wyścigi, na wystawę, 
i t. d.,  więc zapewnie wypadnie wam wrócić tam zkąd 
przybyliście; wylewy J ulewy popsuły  drogi i groble, 
więcej zatem iak kiedy powozy dokładnie  opatrzać 
należy. A cóż lepiej opatrzyć może powozy iak mas-

sa  an gielska  do smarowania osi i  maszyn? Takiej 
massy dostać można w Fabryce w y roby w chem icz­
nych  P. A. G ottlieb , w domu Leweuberga  (Jawniej 
Mikulskiego),  na Senatorskiej ulicy „a przeciw domu 
P etisku sa . Z ak ład  ten istnieie iuż od lat dziesięciu  
i odznacza się wyrobami swerni. B yły  iuż one k ilka­
krotnie  na wystawie i zyskały  pochwały znawców, a za­
pewne będą i w roku bieżącym. Oprócz m assy an g ie l­
sk ie j, są tam, m assa  szw edzka  do smarowania skór  i 
rzemieni, do kopyt i racic (koncep t z Filozofomanji); 
do zaprawiania obuwia od wilgoci i konserwowania skór 
służąca; do zaprawiania posadzek i t. d . ; Szuwax an­
gielski; woda Kolońska i Lawendowa; kadzidło K ró­
lew skie  i E gipsk ie  (wiadomo że za czasów P tolom eu- 
szow  w Egipcie, kadzidła tego kraiu s ły n ę ły  na ca ły  
świat wówczas znany); Trociczki i w ezuw ki (m ałe  we- 
zuw jusze  buchające dym za perfumowany) ; Papier do 
kadzenia; Bilety z powinszowaniem Nowego roku  i imie­
niu (iest to nec p lu s  u ltra , ka d zen ia  ludziom )-, wo­
da rużana do mycia się, ( k tórażby Kobieta mieć iej 
nie  chciała, aby połączyć ten ex trak t  róży, z różaną 
świeżością lica:*); piasek rożnokolorowy; a tram ent czar­
ny i kolorowy; lampki nocne z knotami Olbrotowerni; 
k rochm al i k roch m alik : wreście na czem kończą sie
wszystkie hulanki tego światu; papier a n ti reu m aty­
czn y  i anty p o d a g r y c z n y , czyli zapobiegający prze­
ciwko tym dwom głównym dolegliwościom życia ludz­
kiego, kiedy iuż i smarowidło do dalszej podróży nie 
pomaga, i kareta życia ludzkiego bliską iest wywrotu 
in  aetern ita tem .

Nadzwyczajne postępy w fabrykacji mąki w ostatnich 
latach, iako tez powszechnie uznana wyższość wyrobów 
osiągnięta skutkiem  nowoczesnych urządzeń młynów za 
g ran icą ,  da ły  powód do rozpoczęcia w dniu lm  jesz­
cze Października ro ku  zesz: zupełnego przeistoczenia 
tutejszego M ły n a  Parow ego. Dawniejszy angielski spo­
sób mielenia, zainienfbny został, na nierównie dla Wy. 
robów korzystniejszy i powszechnie iuż przyjęty sy. 
stem A m eryk a ń sk i; nie szczędzono kosztów, ani sta­
ra l i ,  aby i nasza Publiczność z zaprowadzonych przy 
tym systemie miewa wybornych, żadnemu niemal ule­
pszeniu nieu legających, M aszyn  c zy szc zą cych , A p a ­
ra tów  ch ło d zą cych  i pytlów jedwabnych, koi'aystac 
mogła. Przeszło  od 8miu miesięcy trwaiące roboty 
o ko ło  przeistoczenia i ulepszenia Młyna Parowego tak 
dalece iuż są ukończone, że zakład ten z dniem  d zis ie j-  
szym , na nowo otworzony i w ruch wprowadzony zo­
stał.  M łyn  Parowy zaopatrzony nateraz w Wszelkiego 
rodzaiu mąki żytnie, wkrótce także wyroby pszenne 
dostarczać będzie. Sprzedaż m ąk, iak dawniej tak i



teraz w Młynie Parowym i w Składzie przy ulicy T r ę ­
backi N° 638, P° iednakowych cenach uskutecznia się.

W y  szedł z d ruk u  zeszyt lOty p. t. P ra w d ziw e  T a- 
iem nice P a ry ża .  S k ład  główny w Księgarni F. S.
D m o ch o w sk ieg o .

Obecnie, w areszcie.policyjnym za kradzieże za trzy­
mani s ą : jp lociński Jan, lat 27. liczący, p rzed  przy are­
sztowaniem trudniący się handlem ry b  za Żelazną Bra- 
n u | ; P r u s z y a sk i J ak ób ,  lat 49 maiący, z profesji M u­
larz, który dwukrotnie z mocy wyroków Sądu odcier­
piał karę więzienia, raz przez rok miesięcy 6, i powtór- 
n ie p rz e z la t  10; R yn iew ic z  Kasper, lat 52 życia maiący, 
w y rob n ik ,  przed kilką miesiącami, po 15to-letniem 
wysiedzeniu więzienia, do miejsca urodzenia wytrans- 
portowany. Prowadzone w Biurze Policji tutejszej śledz­
two, przeciw powyżej wymienionym osobom, w y k ry ło :  
że w miesiącu Lutym r. b . , Pruszyński zapoznał się 
z Płócińskim, i po wspólnein porozumieniu s ię ,  o trzy­
m ał  od Płócinskiego d łu to  żelazne do otwierania zam­
ków i ukręcania k łó d ek ,  blisko łok ieć  długości maią- 
ce, o k rąg łe ,  z iednego końca spiczaste; że odebra ł  za­
razem od niego poruczenie, skradzenia bielizny z pod­
dasza domu N r 307 przy Hlicy Nowe-Miasto; skoro zas 
w zamiarze wykonania tego, uda ł się na poddasze wspo- 
mnionego domu, dostrzegł,  lak mieszkaiący tamże lo­
k a to r ,  wychodząc z s tancji ,  zachował klucz od tejże 
nad wschodami; otworzywszy więc mieszkanie iego, 
maiącym przy sobie d łu tem  oderwał zamek od ku tra ,  
rzeczy W nim znajdujące się powyjmował, i iuż z ta -  
koweini wyjść zamierzał, gdy niespodzianie przez obcą 
osobę spłoszony, zmuszony został pomienione rzeczy 
oraz dłuto pozostawić, zdoławszy zaledwie unieść w zdo­
byczy szalik kolorowy i łańcuszek tombakowy. D a­
lej tenże P ruszyńsk i p rz y zn a ł ,  że w święta W ie lk a ­
nocne zszedłszy się z nieiakiin Jaśkiem  , nazwę z ło ­
dziejską P a lu c h  noszącym, z tym, w domu przy  ulicy 
Zakroczymskiej, drzwi od mieszkania na k łó d k ę  zam­
k n ię te ,  d łu tem  otworzyli i skradli czapkę sobolową, 
ły ż k i  srebrne  i wiele innych rzeczy, k tóre  żanieśli do 
Płócińskiego. Ten, część pomienionej zdobyczy sprze­
da ł  za zł. 30 staroz: E n o ch  N a to n b lo t , Markierowi, 
z których, da ł  Pruszyńskiemu zł.  9, Paluchowi zł. 6, 
a sobie zatrzymał zł.  15 i niespieniężone przedmioty; 
gdy zaś ciż po odbiór onych później zgłaszali s i ę , o- 
świadczył im, że skradzione mu zostały, i zalecił,  aby 
p rzez  ńieiaki czas z nim nie widywali s i ę ,  dla uni- 
knienia baczności Policji. Z dalszych zeznań, okazało 
się także, że przed kilką tygoduiami Pruszyński spo- 
tkawszy się z Ryniewiczem i z znanym niepoprawnym 
złodzieiem Bulw ińskim, udali się domu N r 321 na

Nowe-Miasto, w którym Ryniewiez przedtem, pod po­
zorem wynaięcia mieszkania, takowe p rzepatrzy ł ;  oder­
wali drzwi od zamkniętej stancji,  z otwartej komody 
powyjmowali rozmaite rzeczy, oraz odbiwszy k u fe r ,  
z tegoż zabrali zegarek z ło ty  damski z łańcuszkiem 
i pieniądze, co wszystko zanieśli do staroz: T a łka  Lew­
kowicza R u g , pod Nrern 1583 zamieszkałego, handlem 
szmat i kości trudniącego s ię ,  gdzie nastąpił podział 
gotowizny, z którego na każdego z nich przypadało  po 
z ł .  6 0 0 ;  starozakonnemu Rug za dochowanie taiemni- 
cy, ofiarowali zł.  8 0 ,  i przyniesione rzeczy u niego, 
w depozycie pozostawili. Nakoniec ostatni raz  p rzed  
uwięzieniem, P łóciński spotkawszy się z Pruszyńskim 
i Bulwińskim, uczynił im propozycję dokonania k radzie­
ży w domu pod Nrem 2 5 4 5 ,  w mieszkaniu handlarzy 
r y b -  p rzy rzeka iąc , pilnować, czy ciż ciągle na targu 
za Żelazną Bramą znajdować się będą ; gdy więc sto­
sownie do udzielonej informacji przez Płócińskiego po­
stąpil i ,  i iuż uchodzili z skradzionemi przedmiotami, 
przez domowników spostrzeżeni, i ieden z nich, to iest 
Pruszyński,  schwytanym został. Uięcie tegoż posłuży ło  
do wykrycia stosunków, iakie między sobą zawiązali, i 
dało powód do osadzenia ich w areszcie policyjnym, gdzie 
zapaść maiącej decyzji Sądu oczekuią. (G. Pobić:)

D ługo namyślałem się czy w tym ro ku  tak obficie 
p rzekropnym , a dla Rolników wielce szkodliwym, wy­
dać drugi oddział moich R a m o t i R a m o tek  L ite ra ck ich , 
czy tez wstrzymać się do rok u przyszłego. Gdy jednakże 
żaden z Astronomów zaręczyć mnie nie mógł, ażali ro k  
p rzy sz ły  pogodniejszym będzie , postan owiłem więc w 
roku  bieżącym drugi oddział wydrukować, i po żniwach, 
w twardej iesieni, nowe R a m o tk i  poczciwym Ludziom 
rozesłać. W  skutek  takiego to niezmiennego postano­
wienia, ogłaszam p rzedp ła tę  na ów drugi oddział prze­
szło 24  arkuszy d ruku  obejmować maiący, po zł.  l S 1̂ .  
Dla składających p rzed p ła tę  w miesiącu Czerwcu, (dla 
zamiejscowych przedłuża się termin do Igo Sierp: b. r . ) ,  
dodany będzie bez p ła tn ie ,  osobno drukowany tr ak ta ­
c ik :  O rozum ie i o ro zsą d ku f za który to trak tac ik  
spóźniający się z uiszczeniem p rzedp ła ty ,  z łożyć bedą 
obowiązani po z łp .  3. W arszawa, w pałacu Kocha­
nowskich przy  ulicy Miodowej, 1 Ogo Czerwca 1845 so­
ku. A u :  ki i: Ch: f i l : .—  O najrychlejszy zwrot nieo­
płaconych dotąd D w u tyg o d n ikó w  L ite ra c k ic h , powtór­
nie upraszam. A u :  U 'i:.

F abryk a  różnych W yrobów  chem icznych  i Perfum 
w W arszawie p rzy  ulicy Długiej Nro 587 ,  wprost Laso­
ckich, ma zaszczyt donieść Szan: Publiczności, zwłaszcza 
przyieżdżaiącej na targ w ełny , iż zaopatrzoną iest cią­
gle w najświeższe zawsze bardziej wydoskonalone wy-
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roby, iako to: Paski c h e m i c z n o  e l a s ł y c z n e  do brzytew 
i m a s s ą  do tychże, Szuw-tx  h o l e n d e r s k i ,  M a s s ę  Szwedz­
ką do skur i rzemieni, M a s s e  a n g i e l s k ą  do osi i m a c h i n ,  

p rzy  zeszłe j w ystaw ie  p ło d ó w  powszechni,* ch w a lo n ą $ 
oraz Wodg kolonską- i lawendowi, tudzież rozmaite Po- 
mady, Kosmetyki, Mydła do golenia i Perfumy w ni- 
czem Paryzkim nieustępuiącą; poleca się także doborem 
różnych galanterji, iako to: Brzytew, Scyzoryków, No- 
zyczek^ Szczotek do włosów i t. p. Za dobroć wszy­
stkich powyżej wymienionych wyrobów, opatrzonych 
cechą zakomunikowaną z Magistratu tutejszego z r. 1837, 
Fabryka ręczy i takowe po cenach stałych fabrycznych 
przedaie, przy potrąceniu kupuiącyrn na tuziny stoso­
wnego rabatu i gratis expedycji celnej. S. ITudschon.

W N rze  23 T y g o d n ik a  Holr-Technol: między innemi 
znajduie s i ę : Reforma gospodarstwa rolnego w Belgji.

Oceniaiąc iak iest chwalebną rzeczą Górki sposobić 
do różnych przyzwoitych i użytecznych robot, moie 
dwie Córki poruczyłem Pani f/iro sz  w Warszawie miesz­
kającej pod Nr 1072 przy  ulicy Królewskiej, do nau­
czenia ich krawiecczyzny; Pani ta maiąc dar wykłada­
nia matematycznej miary sukien, posiadając ten talent 
doskonale,będąc uprzejmą i łagodną w nauczaniu, Cór- 
ki moie w nader krótkim czasie tak wydoskonaliła w kra- 
laniu oraz szyciu sukien dams’kich za inierną o p ł a t ą ,  &e 
czuię się w obowiązku uczynić jej publiczne podzięko­
wanie, a zarazem rzetelnie zarekomendować innym Ro­
dzicom. Filip Nałęcz P ieg łow sh i.

Wczoraj o w p ó ł  do l i t e j  przed południem, w cza­
sie zupełnej pogody, chwilowy wiatr na placu przed 
Kościołem PP. K a n o n iczek , utworzył iakby trąbę po­
wietrzną, która iak balon wzniosła się wysoko i wkrót­
ce znikła. Natychmiast zebrało się mnóstwo Publi­
czności, dla przypatrywania się temu widowisku.

Na ostatnich targach Warszawskich i Pragskich p ła­
cono za korzec 4ro-ćwieiciowy Zyta Rsr: 3 (z ł .  20).  
Pszenicy Rsrr 4 k. 5 (z ł .  27 ) .  Jęczmieniu Rsr: 2  k. 913/ t  
(z ł .  19 gr. 12). Owsu Rsr: 2 kop. 2 (z ł .  13 gr. 14). 
Siana fura iednokonua od Rsr. 3 k. 15 do Rsr. 4 k. 65 
(od zł.  21 do zł.  31); parokonna od Rsr: 6  do Rsr. 
10 kop. 5 9  (od 7/ł .  4 9  do zł.  70). Słomy fura zwy­
czajna od Rsr. 1 kop. 95 do Rsr. 3 k. 90 (od zł. 13 do 
z ł .  26).  Kartofli korzec Rsr: 2 kop: 4 (z ł .  13 gr. 18). 
Okowity gai.Iliec kop. g 9  ( z ł  6  18) Szumówki
garniec kop; 59 (z ł .  3 gr. 28 ) .  (G. Polic:).

• V Teatrze po Z a m p ie  przywoła­
ni, JP. M a tu szyń sk i  2-kroć, JPanna R iw o li  i JP. K le  
c zyn sk i.

■Łaskawi Prenumeratorowie K urjera  W a rsza w sk ieg o , 
raczą wcześnie oświadczyć na Stacjach poczto: i w Kanto­

rach Warszaws:, czy będzie Ich wolą od następującego 
Kwa rtału utrzymywać to pismo.

O trzym a liśm y  z K a lisza  n a s t^p m ą c e  w iadom ości 
o te ra źn ie jszym  i.arm arku . —  T r z e c i  i a r m a r k  w e ł n i a n y  
w  K a l i t u  w  d. 2 8  M a i a  r .  b .  r o z p o c z ę t y ,  u k o ń c z y ł  s ię  w  d .  3 0  
t . m . —  W s z y s t k a  p r z y w i e z i o n a  w e ł n a  w  ilos'ci c e n t :  b l i s k o  14 0 0  
n a t y c h m i a s t  r o z k u p i o n ą  z o s t a ł a  p o  7 0  d o  7 5  t a l a r ó w  z a  c e n t :  to  
i e s t ,  p o  c e n a c h  o d  10  dó  1 5  t a l :  w y ż s z y c h  i a k  w  r .  z .  B v ł a  to  
c e n a  ś r e d n i c h  g a t u n k ó w  w e ł n y ,  n a j l e p s z a  z o w i e c  w y s o k o  p o ­
p r a w n e j  r a s y  m n i e j  m i a ł a  p o k u p u ,  n i ż e j  t r o c h ę  s t a ł a  i a k  w  r .  
z .  i w s z y s t k a  z a w i e r a ł a  s i ę  w  i e d n e j  c z y  w  2 ć h  p a r t j a c h .  P r ó c z  
K u p c ó w  m i e j s c o w y c h ,  b y ł o  2 c h  z  R y g i ,  w i e l k i e  b a r d z o  z a k u ­
p y  c z y n i ć  m a i ą c y c h ,  k i l k u  z  W r o c ł a w i a  i z K e m p n a ,  a  i e d e n  
z  p r ó w i u c j i  n a d r e ń s k i c h .  K i l k a  t y ł k a  p a r t j i  w e ł n y  n i e c o  p ó ­
ź n o ,  b o  w  3 m  d n i u  i a r m a r k u  p r z y w i e z i o n y c h  i u ź  p o  u s t a n i u  
p r a w i e  t a r g ó w ,  p o w r ó c i ł o  d o  d o m u ,  g d y ż  z a  n i e  o f i a r o w a n o  
p a r ę  t a l a r ó w  n i ż e j  o d  c e n  p o p r z e d n i c h : t a k  t o  s p e k u l a n c i  
z  k a ż d e j  n a d a r z a j ą c e j  s i ę  o k o l i c z n o ś c i  k o r z y s t a ć  u n i i e i ą ,  a l e  
t e ż  n i e  b y l i b y  s p e k u l a n t a m i  g d y b y  i n a c z e j  p o s t ę p o w a l i .  N i e -  
c l i ę t n e m  o k i e m  p a t r z ą  n a  i a r m a r k  K a l i s k i  m i e j s c o w i  K u p c y ,  
k t ó r z y  d a w n i e j  n ie  m a i ą c  k o n k u r e n c j i ,  s a m i  w y ł ą c z n i e  s t a n o ­
w i l i  c e n ę ,  i w s z y s t k ą  p r a w i e  z a k u p y w a l i  w e ł n ę ;  n i e c h ę t n i e  
n a  t a r g i  t e  s p o g l ą d a i ą :  W r o c ł a w ,  K e m p n o  i in n e  p o b l i s k i e  
M i a s t a  P r u s  w s c h o d n i c h ,  k t ó r e  n a  s w y c h  j a r m a r k a c h  c o r a z  
m n i e j  w i d z ą  w e ł n y  p o l s k i e j ,  a  w  s w y c h  m u r a c h  c o r a z  m n i e j  
t u t e j s z y c h  O b y w a t e l i  t a k  h o j n y c h ,  t a k  l i c z n e  p r z y  te j  s p o s o ­
b n o ś c i  s p r a w u n k i  c z y n i ą c y c h  i c z ę s t o k r o ć ,  i a k  b y w a ł o ,  b e z  
w e ł n y  i b e z  g r o s z a  n a  r o l ę  w r a c a j ą c y c h .  tern n a l e ż v  s z u ­
k a ć  p r z y c z y n y ,  ż e  p o p r z e d n i o  w i e l u  s p e k u l a n t ó w '  i e ź d z i ł o  p o  
o k o l i c z n y c h  d w o r a c h  i z a k n p y w a ł o  w e ł n ę  n a  m i e j s c u  p o  c e ­
n a c h  i a k i e  n a  i a r m . i r k u  o k a z a ć  s i ę  m i a ł y .  S z k o d a ,  >że n i e ­
k t ó r z y  O b y w a t e l e  c h o ć  n a w e t  n i e z m u s z e n i  p o t r z e b ą  p i e n i ę d z y ,  
n i e  p o z n a l i  s i ę  n a  t y c h  s z k o d l i w y c h  d l a  i a r m a r k u  K a l i s k i e g o  
z a b i e g a c h  i u w i ó d ł s z y  s i ę  m a r n ą  k o r z y ś c i ą  z  o s z c z ę d z e n i a  
k o s z t ó w  d o s t a w y  w y u i k a i ą c ą ,  w e ł n ę  s w ą  w  d o m u  p o s p r z e d a -  
w a l i .  W  p r z y s z ł o ś c i  m a ł ą  t ę  k o r z y ś ć  d r o g o  o p ł a c i ć  m o g ą ,  
g d y  z a g r a n i c z n i  K u p c y  z n i e c h ę c e n i  m a ł y m  d o w o z e m  w e ł n y  
d o  K a l i s z a ,  t o  m i a s t o  p o m i i a ć  b ę d ą ,  b o  w t e d y  s p e k u l a n c i  
p o z b y w s z y  s i ę  k o n k u r e n c j i ,  z a p e w n e  n i e  o k a ż ą  s i ę  t a k  g r z e ­
c z n i ,  i ż b y  sam i  p o  w e ł n ę  p r z y i e ź d ź a ć  m i e l i ;  ł a t w o  s i ę  z  s o ­
b ą  z n i o s ą ,  d o w o l n ą  u s t a n o w i ą  c e n ę  i o  z a k u p i e n i e  w e ł n y  p r o ­
s i ć  s i ę  k a ż ą .  T a k i  i e s t  b e z w ą t p i e n i a  ce l  s p e k u l a n t ó w ,  a  c h o ­
c i a ż  t e g o r o c z n y  d o w ó z  w e ł n y  n a  i a r m a r k  o d  p r z e s z ł o r o c z n e -  
g o  i z n a c z n i e  o d  z a p r z e s z ł o r o c z n e g o  m n i e j s z y ,  n i e z u p e ł n i e  p o ­
w y ż s z y m  z a b i e g o m  p r z y p i s a ć  m o ż n a ,  i e d n a k  n ie c i ł  o  n i c h  O b y ­
w a t e l e  w i e d z ą  i m a ią  s ię  n a  b a c z n o ś c i .  Z n a c z n y  u p a d e k  w  
o-wcach, i a k i e g o  w  o g ó l e  k r a j  n a s z  d o ś w i a d c z y ł ,  d ł u g o - t r w a -  
i ą c e  w  M a i u  z i m n a ,  k t ó r e  n i e i e d n e g o  o d  s t r z y ż y  w s t r z y m a ł y ;  p o ­
p s u t e  t r z y k r o t n ą  p o w o d z i ą  z  w y l e w u  P r o s n y  w y n i k ł ą  , d r o ­
g i  i p r z e r w a n e  k o m u n i k a c j e ,  w r e s z c i e  p o t r z e b a ,  k t ó r e j  w ł a ­
d z y  t w a r d e j ,  c z ę s t o  z i e m i a n i e  n a s i  d o z n a i ą  i k t ó r a  z m u s i ł a  
n i e i e d n e g o  d o  s p r z e d a n i a  w e ł n y  n a  o w c a c h ,  b y ł y  g ł ó w n y m  
p o w o d e m  m n i e j s z e g o  w  r o k u  b i e ż :  d o w o z u ;  z c z e g o  p r z e c i e ż  
ż a d e n  n i e k o r z y s t n y  w n i o s e k  p r z e c i w  t r w a ł o ś c i  K a l i s k i c h  w e ł ­
n i a n y c h  i a r n i a r k ó w  w y p r o w a d z i ć  s ię  n i e  d a ,  b o  b r a k  t e n  
m n i e j  w i ę c e j  w s z ę d z i e  s i ę  o k a ż e .  B a n k  P o l s k i  c z y n n i e  p r z y ­
c h o d z ą c  w  p o m o c  p r z e m y s ł o w i  k r a i o w e m u ,  p r z y s ł a ł  d w ó c h  
U r z ę d n i k ó w  z z n a c z n ą  g o t o w i z n ą  d l a  c z y n i e n i a  z a l i c z e ń ,  a l e  
t e  i a k  z  p o w y ż s z e g o  s p r a w o z d a n i a  ł a t w o  p r z e w i d z i e ć ,  n i e  
m i a ł y  m i e j s c a :  s z k o d a ,  i ż  o p e r a c j a  t a  p r z y  p i e r w s z y m  i a r -
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n u r k u  w K a l i sz u  w r. 1843 p o m in ię tą  b y ła ;  w ted y  b y ł  dow óz  
p rz e s z ło  4 ,0 0 0  cent .  w e łn y ,  a  w b r a k u  K u p c ó w ,  k t ó r z y  o 
no w y m  i a rm a rk u  ie szcze  się  n ie  b y l i  w y w ied z ie l i ; ,  p r z e k ł a -  
t lanoby b ra n ie  zal iczeń  nad  tan ią  s p r z e d a ż ,  co w p o c zą tk a c h  
z a r az  w ie lu  z ra / . i ło  p ro d u c e n tó w .  * * *

Z  P e t e r s b u r g a . —  N. CESARZ, zatwierdziwszy wzór  
kokardy formalnej do kapeluszów dla nadwornych S łu ­
żących l i b e r j o w y c h ,  Najwyżej rozkazać r a c z y ł : użycia  
takowej kokardy przy liberjach prywatnych zabronić.

Dnia 2 4 g o  Marca, w Gub: T w ersk iej ,  w lesie nale­
żącym  do Hani T o łs to j , W łośc ian ie  ubili rzadkiej ogro- 
nm oici  niedźwiedzia. D ługość  i e g o ,  od nóg tylnych  
do nozdrz, wynosiła 3 /« arszyn:.

4 n g l ja .  —  Xztwo N em o u rs  (N e m u r )  4go b .m . przy­
byli  z B u loń  przez F o lk sto n n e  do Londynu. W .  X ż ę  
nastgpca H ad eń sk i  5go b. m. p r z y b y ł  do D ow rU . —  
Izba wyższa 5go b. m. przy ię ła  wniosek w zględem  u-  

osażenia k a to lic k ie g o  Seminarjum w M a jn o th  w ię k sz o ­
ścią g łosów 2 2 6  przeciw 6 9 . —  29go  z. in. odbyto po­
wtórną próbę olbrzymią armatą, odlaną w giserni w L i-  
w erp o lu ,  dla amerykańskiego parostatku P rin c e to n .  O d­
wieziono ią do brzegu morza, do czego potrzeba b y ło  9  
koni,  obkopano ią mocno piaskiem, a kaliber wymierzo­
no do morza. Najprzód wystrzelono z niej ku lę  wa­
żącą 2 1 9  funtów, s i łą  3 0  funtów prochu; widziano k u ­
lę  na 3 mile ang: daleko odbiiaiącą się ieszcze o morze.  
Następnie wystrzelono dwie takież kule,  ą do każdej u- 
żyto ładunku 45 funtów prochu. Armata okazała się za 
niepodobną do pęknięcia, -— Hrabia A fo n łem o lir ia  star­
szy Syn D o n  K a r o la , spodziewany w Londynie.

R e lg j a .—  5go b .m .  daną była  uczta u dworu, na 
której znajdowało się  kilku P o s łó w ,  między niemi Po­
s e ł  holend: Baron B e n tin c k .—  W  bliskości N a ,n u r  d y ­
liżans pocztowy w padł do rzeki M a tu j  podróżni i 
pocztyljon dop łynę li  do brzegu, lecz  znaczna część  
pakunków i listów zaginęła.

F r a n c j a .  - P. G u izo t  (G izo )  przez ca łe  lato zaba­
wi w P a s s y .—  Nie potwierdziła  się wiadomość o p r z y ­
byciu Pana A u b ig u y  (O bin i)  z Otaheiti do Paryża;  
z ł io s i f o r  gdzie w y lądow ał,  udał się do swoiej rodziny  
do L o r ie n t , gdzie oczekuie  rozkazów Ministra mary­
narki' wraz z nim wrócili do Francji Hrabia N e y  spra-  
wuiący inter: francuzkie przy  dworze Brazylijskim, i  
P odpu łkow n ik  F a v era u  (Fawero)  Komendant wysp  
Marquesas.—  P- T h iers  który od 2ch  tygodni nie b y ł  
na posiedzeniach Izby Deputo:,  ukazał się  znowu tamże  
4go  b. m. —  Gazeta francuzka zapewnia, że Syn  D o n  
K a r o la  po abdykacji swoiego Ojca, będzie  dalej stawał  
w obronie sa lic k ie g o  prawa. —  Sąd kasacyjny zatwier­
d z i ł  wyrok skazuiący na 5 lat więzienia A f f e a n e r a ,  
b. Kasjera zakonu Jezuitóu>} za fałszerstwo i oszustwo.

G r e c ja .—  Jeszcze w tym kraiu nie nastąpiły  c iepła.
 p, Jerzy G ro p iu r  Konsul Jlny Anstrjacki,  i P. Jan
P a p p a r i g o p l d o s  Konsul Rossyjski w Atenach, otrzym a­
li od Króla Krzyż komandorski orderu Z B A W IC IE L A .  
 Kroi i \« o p o li ta ń s k i  spodziewany iest z odwiedzina­
mi u rodziny K ró lew sk ie j .—  Przed k i lką  dniami zaszła  
w lte u a c h  krwawa walka m iędzy kilku Oficerami a De-  
putowanemi. Maior S tr a to s  dał policzek Deputow ane­
mu K a ra y a n n o p u lo s , a następnie Jenerał G r iv a s  odsic-  
k a ł  ucho Maiorowi S tr a to s }  ustanowiono Komisję do roz­
poznania tego wypadku.

H is z p a n ja .—  Rząd 2 8 g o  z. m. o trzym ał ratyfikacje  
traktatu zawartego z M a r o k ie m .—  W  Madrycie pok a .  
zuie się znowu wzburzenie um ysłów . —  Pogoda n ie sp rzy -  
ia podróży rodzinie K ró lew sk ie j .—  P, M a r ty  net, d e  La 
R o za  b ęd z ie 'm u s ia ł  poddać się operacji w gardle.

H o la n d ja .—  3go b. m. wykonano w H a a r le m  za­
mach morderczy na Prezesa Pana Tuts H a n  G o d r ia n }  
zbrodniarz w ystrzel i ł  do niego z dwóch pistoletów, ale  
go ty lko  lek k o  zranił  w g ło w ę ,  3cim wystrzałem  sam  
sobie odebrał życ ie .  B y ł  to C y r u l i c z e k , który sk a ­
zany b y ł  na 2-letn ie  w ięzien ie ,  a po wysiedzeniu k a ­
ry ,  chciał  się  pomścić.

N ie m c y .—  Cesarsko-Rossy jski Jenerał piech: i Mi­
nister Cesarskiego dworu X żę  Piotr ki o łk o ń sk ij  p r zy b y ł  
z Petersburga do B er l ina .—  Król P ru s k i  5go  b. m. 
p r zy b y ł  do Gąbina. —  Xźna R ra g a n za  W dow a D o n  
P io t r a , 6go  b. m. miała wyjechać z Mnichowa do 
Portugalji.

T u rc ja .  —  K a m il  Bej 14go z, m. o d p ły n ą ł  z Ale-  
xandrji do Stambułu, aby m łodej  Su łtance  podaro­
wać 5 0 , 0 0 0  talarów i kilka innych kosztownych po­
darunków; za powrotem do Alexandrji,  zaślubi m łodszą  
córkę M eh m ed a  A le g o .  —  Przy pracach warownych  
Alexandrji iest teraz  zatrudnionych 9 ,0 0 0  robotników.  
—-  Przed kilką  dniami prze ieżdża ł  przez Alexandrję P, 
L ijw a c h , udaiący się na z lecenie  szwedzkiego Rządu  
do I n d ii  i C h in , ce lem  Zawarcia traktatów handlowych.  
—  U pały  w Alexandrji dochodzą teraz 38  stopni.

R o z m a ito ś c i .—  W  pewnem  mieście w P e r u , Brat  
Koregidora utrzyinuiący magazyn Wyrobów optycznych ,  
otrzym ał z E uropy  skrzynię  okularów, których nikt  
nie chciał  kupować; aby ożywić k u p n o ,  Korregidor  
rozk aza ł  aby wszyscy I n d ja n ie  przybyw aiący  do k o ­
ścio ła ,  nosili  okulary, ponieważ zbyt dużo grzeszyli ,  
aby mogli  obraz najświętszy go łe in  oglądać okiem; to 
p o m ogło ,  Brat Korregidor doskon a ły  zro b i ł  interes.  
— • Badacz natury uczynił  spostrzeżenie ,  że  łosos ie  nie  
zwiedzają po drugi raz rzeki ,  przez  którą raz prze­
p ły n ę ły ;  ch ło p c zy n a s ły sz ą c  tę uwagę, zapytał:  »Czy
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łososie m nrynowtrnp  tah/< są t-«h skrupula tne  !ej 
miei 7 f .  —  Jak d. lece manja zakładania się wzrosła 
w Anglji, dowodzi p rzy k ład ,  iź niedawno 2 całe p u ł ­
ki gwardji za łoży ły  się o to, który z, nich prędzej bie­
ga; ż e b y  zaś zakład  ułatwić, każdy p u łk  w ybra ł  so­
bie iednego zastępcę; ieden Kaprala M a so n ,  d rugi żo ł­
nierza M illa r , uchodzącego za najroślejszego mężczy­
znę w całej armji ang:, ponieważ ma przeszło  7 stop 
wysokości. Kapral M a so n  w yg ią ł  dla swoiego p u łk u  
zak ład ,  ubiegłszy drogę d ługą  na 150 ło k c i  angiel­
skich w ciągu lh s tu  sekund.

PRZYJECHALI do W A R S Z A W Y .
Ostrowski  Kazim: Hr.  i  Krakowa; P aszkow sk i  Adam OI>vw: 

z Brześcia  Lit:: T ręb ick a  R óża  Małż : Jene: z Kalisza; Z ałęska  
E leo n o ra  O b i :  z G ubrG roiL ieńskie j .  ( G . P  )

BSOWSESIISMIA.
F A B R Y K A  W y r o b y  Chemicznych Roberta  H irschenfe lda,  

p r zy sp o so b i ła  znaczny zapas rozmaitych H l iP E K  do F aiek  i 
S ygar ,  oraz  FI 1 ) ¥ B L S O W  par.lmących (p rz ez  p otarc ie ) ,  i 
przeriaie tak owe  po nader um iarkowanych cenach w  Sk ład z ie  
fabrycznym w domu PP.  K anoi l iczek  przy ulicy Senatorskiej  
Kro 4 6 4  i - o . —  Tamże dostać można P V Pi l i  i t  L do trucia  
M uch,  arkusz po gc. 3.

Pod pisany ,  trudniąc s ię  teraz iak dawniej w F a b ry ce  Machin  
lia Solcu.  uk ładauAti  P L A N Ó W  i modelowaniem w sze lk ic h  A -  
P A R A T Ó W  do Fabrykacj i W ó d e k ,  P i w a ,  Cukru,  i innych w y -  
robo" w ie jsko-igospodarskich; w celu tedy oddania prawdziwej  
i korzss tue j  p r zy s łu g i  J W W .  i \YVY. O bywatelom ,  mam z a ­
s z c z y t "  polec ić  s i ę ,  a iako znawca i naoczny św iadek dokładnego,  
akn rain tgo  i s tosunkowo taniego urządzania podobnych Machin ,  
wskazać i po lecić  Pana Harlmanna Majstra K otlarskiego ,  m ie sz ­
kającego przy  ulicy K r ó le w sk ie j  Nr 1076,  k torego  Aparaty  te 
jnaia le szcze  ważną za le tę ,  że pod kierunkiem dobrego Technika  
odzuazz-ttią s ię  w y ż szy m  w ydatk iem  w y r o b ó w .  Zarazem donoszę  
Szam P nblicznośc ijźe  odebrałem z zagranicy w ezw anie  w zględ em  
kupna. D Ó B R  Z iem sk ich  tu w kraiu, za cenę zł.  2 do 8 0 0 ,0 0 0 .—  
Chr: l.eist, T echnik ,  przy  u l icy  K ró lew stk ie j  Nr L  76.

W  F a b ry ce  P o w o z o w  P iotra  Ste in ke l ler  przy M łyn ie  P a ­
ro w y m  na Solcu exystu iącej .  pr zy sp o so b io n o  znaczny zapas 
świeżej  F A R B Y  B I A E E J  O L E J N E J ,  w yrob ionej  z c zy s te g o  
Blejw asu ang ie lsk iego  i w y s ta łe g o  Pok ostu ,  bez żadnej mie­
szaniny.  której  funt sprzedaie  s ię  po kop iejek  22 5/ a  srebrem.  
F ar b a  ta korz ystn ie  użytą  być może do malowania s p rzę tów  
go sp o d a rc zy c h  i ro ln iczych ,  drzwi,  ok ien ,  ok ien n ic ,  sztache-  
tow i t. p . .  i zabezp iecza  tak ow e  od p r ę d k ie g o  zniszczenia  i 
robactwa. O sobv ży czą ce  sobie  mieć przesłaną Far b ę  w ja­
kie ) Bąć ilości  na P row incją ,  raczą żądania swoie  na piśm ie  
pocztą  franko pod ądrpsem : ,.do Zarządu Fabryki P o w o z ó w  
P io tr a  Steinkeller  w W a r sz a w ie  na S o lc u ”  nądsyłać ,  a n ie ­
zawodnie  bez straty  momentu czasu żądane partje Farby  na 
koszt  ieUexpedjowahe będą.—  Zaw iadow ca F a b ry k i ,  i.tinU off.

Ktoby miał do w yd z ie rżaw ien ia  D O M  w środku  
miasta lub niezbyt od środka o d le g ły ,  czyniący dochodu  
od 15 do 20 ,0 0 0  rpcznie; zechce  się  z g ło s ić  przy ulicy  
Sto-Jerskie j  w domu N r o l T S J ,  w p rost  Aomin is tra-  

cji Tabacznej,  na is/.f: piątro, po prawej stronie, codziennie  
do 9 rano i po po łud.  od 2 do 4,  lub do Rządcy tegoż  domu

na mocnychrj; 
Jto wygodny ,p-

M A N T Y L A  z materii mieniącej,  koloru iasnego.  o razy k o ­
ronkami czarnerni naszywana,  onegdaj przy K ościele  X X . R e ­
formatów zgubion ą  została; widziano,  że  one wychodząca z 
K o ś c io ła  Dama w S a lop ie ,  podniosła . Uprasza się Znaiazrzyni  
o oddanie iej do Sk lepu K u p ca S z len k er  przy ul: Senatorskie j .

Do sprzedania  W A G A  duża z łańcuchami i sto- » 
ownemi gwichtami do ważenia c iężarów .  W la-  

= H /1 V  domość w handlu W in  i Korzeni vv rynku  StaBego  
Miasta Nr 4 3 ,  obok Cukierni.

t t JII1H Sllir' < jIT^K 'Tslb
|ffi K o m p l e t n y  p o d r ó ż n y  ] P ® V Ł O Z  na 
fc ressorach ,  w Petersburgu zbud owan y,  bard*
I c i e s t  do sprzedania za tanią cen ę.  W iadom ość  na K.rak:-jfZl 
X P r z e d m :  pod Nrem 3 8 5 ,  obok Klasztoru X X .  Karnkeli-^j  
tajtów, u Pa^a Urbana. M u rgrab iego .  ^

O L E J A R N I A  do w yc isk an ia  rzep ak u ,  walcami kutemi o- 
patr/.ona, iest  do sprzedania w domu pod Nr 481*, przy  ulicy  
D łu g ie j .  W iadom ość  w  Handlu korzen nym  i W ó d  M ineralnych.  
f f i W g m  MAMKA z św ieżym  pokarmem, ży czy  p rzy iąć  • 

takiż obow iązek .  Mieszka przy ulicy Browar-  
nej pod Nrem 27 2 9 ,  u Pani G ąs iorow sk ie j .

f  M EIIIC EII i MOIP:  ̂ ^
^ F a b j y h a  i\ owotuego S rebra  p r z y  rogu u l ic y  Sana- nr 
{L to rsh ie j i  R ie la ń s k ie j  poci l \ r  4 4 t) .  wprost. Tr.a Ir  
^ p o l e c a  s ię  swemi W Y R O B A M I  w najnowszym guście  i ^  
^ f a s o n i e  z naj lepszego Metalu wyrabianemi,  iako t o :  No- .J 

że z Grabkami,  Ł y ż k i  różne, L ichtarze,  P ó łm isk i  i Mie-^jjt 
^ d n i c e ;  przytem  Strzemiona,  M unsztuki ,  T r e n z le  i t. p.,//? 

które sprzedaią  s ię  po cen ie  nader umiarkowanej. ^

M A SZY N A  Ż E L A Z N A  ze  400 sztyftam i ,  systemu Jacqnanft ,  
zu p e łn ie  now a,  z zagran icy  sprowadzona,  do wyrabiania  De-  
scnioA w  fabrykacji wełn ianej,  bawełn ianej  lub iedwabnej ,  
piezbędnie  potrzebna,  iest  za um iarkowaną cenę do nabycia  
w Handlu M oritz  Sege l  et C° N r 4 70  pr/.v u l i c '  Senatorskiej .

ZŁ: lOO A AGROm
Jadąc z N o w eg o -S w ia tu  ku ulicy  Krak:-Przedm.-,  

w y p a d ł  z poiazdu Puijares stary czarny safjanowy,  
w  którym znajdowały  s ię  następuiące  papiery : S/.tuk 4ry po 
z ł .  400; 8 po z ł .  20; 10 po z ł .  5; i ieden 3 - r u b l o w y  ( z ł .  20) .  
Ł a s k a w y  Znalazca raczy takowe oddać do Biura P o l ic j i  lob 
do W ła ś c i c ie la  zg u b y ,  pr zy  u l icy  Cz e rn i ak o w s k i e j  N° 2997 .

F A B R Y K A  N O W O T N E G O  SREBRA
¥OŁLM ER et COJ1P:

prz y  u l icy  D łu g ie j  pod Nrem 547 lit: A ,  naprzeci

u

. 8
|£j! C erk w i  R ossy jsk ie j ,  ma honor polecić  Szano: Publi-  tH| 

cznośc i swój S K Ł A D  N O W O T N E G O  S R E B R A ,  do- |~Jj 
kładnie  zaopatrzony  w w sze lk ie  W y r o b y ,  przy  naj- jH 
w ię k s zy m  w y borze ,  najlepszej roboty  i przy  najmier- e:| 
n ie j& y ch  cenach. O

W  czas ie  Jarmarku tegorocznego ,  są do wrynaięcia 2 P O ­
K O J E  z Ptved pokoiem ,  Kuchnią ,  P iwnicą  j Stajnią lub Lrz,
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, e stosownemi meblami, za cenę bardzo umiarkowaną. Kfohy  
sobie życzył, zgłosi się do Struża,  w domu J .  K au szk e ,  Nr 
755 p r ż y  u l icy  Elektoralnej .

Niżei podpisany, za łożywszy w mieście Skierniewicach F A ­
BRYKĘ T Y B £ T Ó W ,  M E R Y N O S Ó W , PRUNEL1, i t. p. wy-  
robów wełnianych, maui zaszczyt polecić się Sz: Publ: han­
dlującej,  zapewuia iąc, iż staraniem nmiem będzie w yroby  wy- 
i ( ‘| wymienione iak najlepiej wykończone, i po cenach sta łych
jat; naiun arkowańsz^ch, dostawiać. H enryk  B a r th r ls .  

DOM Z ogrodem  fruk tow ym  przy  nlicy C hło-  
dnej Nr 922 , w k tó rym  Szynk z Zaiazdem od 
dawna exysluie , iest do sprzedania . K toby  t a ­
kowy życzył nabyć,  to ty lko termin  oznacza się

do dnia 24 C ze rw c a b.

fi

Do Magazynu Mebli, przez  k ilka la t  istuie- 
iącego w pałacu Kossowskich zwanym, p rzy

k ulicy Bielańskiej pod N r  608, k tó ry  ciągle 
by ł  zaszczycany zaufaniem Sz: Publiczności, 

rr.eto zawiadamiamy, iż nadeszły M E B L E  świeże w nowym 
P śc je j fasonie, na urząd  robione, iako to :  G arn i tu ry ,  Tua- 
f ' t v  Biurka damskie i męskie , Bibjoteczki,  Kredensy, S toli­
ki różnego gatunku i t. p .,  za k tó rych  dobroć, dobór dobre-  

o M aterjału .  a padewszystko um iarkow aną cenę, zaręczamy. 
Oraz p rzyjm uią  sie wszelkie obstalunki. K. H. et K otnp:.

J Ó Z E K  W A ZN 1EW SK .I ,  K raw iec  Męzki,  mieszka- a  
iąc poprzednio przy  ulicy Krakowskie-Przedm :,  prze-

iósł swe mieszkanie obecnie p rzy  ulicy Podwal pod s l
| |  N r  528, w p ro s t  Pałacu W W .  Dyzmańskich, na dole. m  
R<j Polecaiąc się J W W .  i W W .P a n o m ,  iż p rzy jm uię  wszel- >1 
S i  kie obstalunki,  tu w W arszaw ie  iakoteż  i na Prowincję , y l

s p r z e u a m o .  Bliższą wiadomość powziąść można 
w pałacu N a m i e s t n i k ó w  przy ulicy K rako t-P rzedm :,  u Szw a j­
cara  pałacu, w korpusie  na dole.

Pod N r  1111 przy ulicy W aliców, iest do sprzedania  P O -

Komisarz  Policj i  Administ- Cyrk:  4, 5 i 6. Zawiadamia niniej­
szym, że d. 11/23 Czerwca r. I), o godz: 11 z rana, odbędzie 
się głośna Licytacja  w Biurze Kom: Administ: C yrk :  4, 5 i 6, 
w domu Nro 2191 B, przy  ulicy Muranów , na jednoroczne .  
wydzierżawienie od 1 Lip'ca r. b.,  Posesji  Nr 2 1 7 2 ,  w raz z 
wśzelkiemi zabudowaniami przy  ulicy Bonifraterskiej i W y -  

położonej; maiący chęć przystąp ien ia  do licytacji , przed 
rozpoczęciem takowej,  obowiązany z ło ż y ć  wadjum R sr .  750; 
które nieutrzyinuiącemu się p rzy  dzierżawie,  zaraz zwrócone 
. d W arunki  do licytacji w rzeczonem wyż B iurze ,  każ- 
dodzieniiie z ratta, odczytane być mogą

Radca Honorowy. P a n i e w s k i .
C z te ry  P O K O J E  od f ron tu ,  z K uchnią  a n g ie l s k ą ,  Piw nicą  

j Drwaluią, z przyczyny w yiazdo, są do  m i ę c i a  od  S. Jana  
r  b .  w domu Nr 649, ulica  Przeiazd.  —  T am że potrzebna 
• t KUCHARKA, z u p e ł n i e  zda tna ,  k t ó r a b y  m o g ła  m ie jsce  
K u c h arza  zastąpić, i w c h lubne  św iad e c tw a  opatrzona. W ia ­
domość u Rządcy domu.

KOCZ na 4 osoby, zupełnie nowy, do miasta
i do podróży zdatny, z 2ma kozłami, kuframi, 
i wśzelkiemi potrzebnemi rekw izy tam i,  iest do 

rzedania.

JA Z I)  używany, dobrym stanie,  zdatny w podroż i na mia-  uwagę
sto, z fo r . tek iem , latarniami, w a l izą ,  fartuchami, łańcuchem 
żelaznym d o  zatrzymywania, za zł. 1250. W iadomość tamże.

W  domu pod N r  2321 przy  ulicy Dzikiej ,  iest  do sp rze­
dania P O JA ZD  na rysurach angielskich,  w ybudow any, w ce­
lu w yss łan ia  na miasto. Wiadomość tamże.

. o  OZ W ie d e ń sk i ,  zdatny do miasta i do p o ­
dróży, iest  do sprzedania  za z ł .  609. Wiadomość 

—a  n Struża,  albo też u S tangreta  Stanisława, p rzy  
Xfffm.Tiyi** ulicy N owy-świat  i Książęcej,  w domu pod Nr 
1 1 4 1  n a p r z e c i w  Kościoła S .  Alexandra.
I^ŚSSSSESSSSSSSSSeSK KSSCSSSSSSfg

Z W IE R C IA D Ł A  z op raw ą najświeższej mody; ró- M  
M  wnież różnego rudzaiu Zw ierciadła z szkła  Czeskiego, M  
I® OBRAZY olejne, w złoconych rantach;  iak niemniej ‘ ‘  
■Ż najnowsze U P IĘ K S Z E N IA  i D E K O R A C JE  do F i ra -  ? 9  

nek; Ż Y R A N D O L E  i Ś W I E C Z N I K I  ścienne,  są do PJ 
nabycia lub wynaięcia po cenach znacznie zn iżonych ,  ^1  
a to w skutek wyprzedania  zupełnie  wspomnionych 
przedmiotów, pod N r  473 lit: B, w domu Petyskusa,  u 'Ą  
Jana Fischer,  Fabrykan ta  Ram złoconych i Rzeźbiarza.  T

G U W E R N E R  upoważniony. Niemiec, posiadaiący ięzyk  
niemiecki, francuzki, angielsk i,  rossyjski i łac iński,  życzy so­
bie  przyiąć obowiązki N A U C ZY C IE LA  w domu prywatnym  
na Prow incji .  Wiadomość bliższa w Księgarni  P .  G. Seue-  
walda, przy  ulicy Miodowej.

% OOlfcOMNI C Z E K , z a o p a t r z o n y  d o b r e m i  3 
^ ś w ia d e c tw a m i ,  może się zgłosić  w pałacu  Dzia łyńsk ich%  
Nj^przv ulicy Leszno pod Nretn 661 i 2,  gdzie  bliższą :/  
llll wiadomość poweźmie.  —

K O C Z Y K  lekki, zdatny do d ro g i  i do p rze iazdzki 
po mieście, w najlepszym stanie, z fordekieni sk ła­
danym, iiowem suknem w y łożony ,  iest  do sp rze1 
dania za z ł .  1000. Wiadomość przy  ulicy Podw a­

le pod Nr 533 na 2m piątr/.e.

^  Z rana do godz: l2 tej ,  i od 3ciej do 6tej po południu, 
najpewniej zastać mnie można w mieszkaniu mo'eni p rzyw i 

^ u l i c y  K rako;-Przedmieśćie  Nro  446, naprzeciw  O dw achu . :#/ 
K . F .  L e b rM h t, D en tys ta  honoro:  M . W a rs z a w y .

SHŁ.1I) SZKŁA 
F. W . S C H A E F F E R ,

prr.y placu teatralnym w domu Petyskusa  Nro 473 lit: B, ma h o ­
nor polecić Prześ: Publiczności  swój H A N D E L dokładn ie  zao­
patrzony w Urobierze 100-iuiarowe podług  próby  Magieya do 
wódek, w O k u la ry ,  w  Tafle do karet,  w Talie ko lo row e,  la­
g rowe i zwyczajne, w Z w ierc iad ła ,  w Klosze do kwiatów i 
zega rów , w różne Szkła do lamp; o raz  w Faians z  różnych  
fabryk ,  i w P ó ł-P orce lanę  z fabryk i  Koło; k tó r e  to A r ty k u ­
ły  po cenach s ta łych  fabrycznych sprzedaie .

P rzyprow adzony  zosta ł  do W arsz aw y  P O JA Z D  
fab ryk i  zagranicznej,  na angielskich leżących re- 
sorach, wcale nieużywany, k tó ry  t a k  swoią bo* 

* ‘"“ ".lUrfi d0Wą 5 elegancją, mocą i wykończeniem, zwraca 
Budowa szczególna,  g dyż  można mieć powóz z zw y-  

czajnem siedzeniem; można mieć tak że  u rządzone siedzenie 
na p rzodzie ,  kiedy Właściciel chciałby się  sam powozić; ino-
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z n a  mieć i W O L A N T ;  p r z y t e m  p a k u n e k  z ło ż o n y  * s iedm iu
AA o i i z n a jw y g o d n ie j  u rz ą d zo n y c h ;  ie st do nabycia .  W i a d o ­
mość w H o te lu  P o lsk im  ( p r z y  u l icy  D łu g i e j )  u S zw ajca ra .

3 0 0  M A T E K  czys te j  rasy  M e r y n o s ó w ,  iest do 
s p rz e d a n ia  w do b rac h  S zczaw iu  w P o  w: 0 * t r o -
łe c k im  Gul); P ło c k i e j .  P r ó b y  w e łn y  s ą  do  obe j-
r ż e n i a  w H ote lu  W i l e ń s k im  N r  33.

■ ffffffr r fff f«r«« r r r t ,  ̂
P o d p is a n y ,  ma h o n o r  po lec ić  sw o ie  w y r o b y ,  a  m i a n o w i - i

'* so- *

* d y ,  d r z w i ,  o k n a ,  m eb le ,  r a m y  z ło c o n e ,  w y r o b y  s m c e r s k i e , *  
 ̂m a lo w id ła  o le jne  i inne p rz e d m io ty  z  drzew  a, m e ta lu ,  mar-  *

* m t i ru ,  s z k ł a ,  p a p i e r y ,  s k u r y  i c e r a t y ;  n iemnie j  L a k i e r y  i za- |  
5 p ra w y  do P o s a d z e k .  Nabyć ich można  po cenach s t a ł y c h  t a k  \ 
? w f a b ry c e  p r z y  u l ic y  B on if ra te r s :  N r o  2163 ,  w p ros t  k o ś c io ł a  X 
? 0 0 .  B o n i f r a t r ó w ,  i a k o te ż  w Handlu  Ż e la zn y m  R .  JZ ie g le r )
* p r z y  uli: D łu g ie j  N ro  5 5 7 ,  w p a ła cu  P o tk a ń s k ic h ,  i w S k ł a - J  
 ̂ dzie  M a te r j a ło w  A p tecz ;  L . ^ p ie s s  e t C om p:  p rzy  u ł i .S e n a -  $ 

5 t o r s k ie j  N ro  4 6 ł/ s  w dom u P P .  fyanon iczek .—  J .  A. f\T‘an.sse. \

W dniu  4 / 1 6  C z e r w c a  o £ o d z :  10 z rana ,  w W a r s z a w  ie 
p r z y  u l ic y  S to - J a n s k i e j  w domu p o  i N r  2 r o / m a i t a  B ie l izna ,  
t a k  s to ło w a  ia k o te ż  K o s z u le  m ę z k ie  i d a m sk ie ,  o r a z  G a r d e ­
ro b a ,  p rz e z  p u b l ic z n ą  l ic y ta c j ę  s p r z e d a n e  zos taną .

E d w a r d  IY1 a r j c w s k i ,  k o m o r n i k .
P o d a i ę  d o  p u b l i c z n e j  w i a d o m o ś c i ,  ż e  z a g u b i o n y  W E X E T ,  

p rz e z  F a h u s i a  O p o to w  s k ieg o ,  na im ię  P .  L u d w i k a  Bei geinaiin,  
w r o k u  1643 w y s t a w io n y ,  na 63 0  t a l a r ó w , n ie  ma żadnej  w a r -  
to ści ,  z p o w o d u  n a s tąp io n e j  iuż  w y p ł a t y ;  w k a żd y m  je dnak  
ra z ie ,  ł a s k a w y  Z n a laz ca ,  raczy p o d p is a n e m u  ta kow y  zw ró c ić  
».* k o s z t ,  do  W o l i  • fcobudzkiej pod  S z adk iem  w b.  Gub: K a ­
l i sk ie j .  L u d w i k  B e r g e m a n u .

P o d  N r  4 66  ira r o g u  u l icy  B ie lańsk ie j  i S e n a to r s k i e j ,  d o ­
stać m o ż n a  g o to w y c h  K A M Y S Z Ó W  w ró ż n y c h  g a tu n k a c h ,  po-  
H u g  m ody P a r y z k i e j  , o r a z  wszelk ie !)  „ ro b o t  R ę k a w  i.czni- 

■ z y c h .  ■ G .  K a m p r a d .
Ządaiąc.y ie chać  na w sp ó ln y  k o s z t  d o ' k O W N A  lub do W I L ­

NA 1 0 / 2 2  C z e r w c a ,  lub  k i l k a  dni późn ie j ,  w w y g o d n y m  p o ­
w oz ie  ze  S łu ż ą c y m  ied u y m  lub  dw o m a ,  i znaczną  i lo śc ią  r z e ­
czy ,  raczy  z g ło s ić  s ię  w cześn ie  n a  K r a k : - P r z e d m :  p od  N r  401 
na 2 g ie  p i ą t r o ,  w d o m u  N i e w ia r o w s k ie g o ,  do  S łu ż ą c e g o  J a ­
na, n a j l e p ie j  z ra n a  p r z e d  lOtą .

F A E T O N  le k k i ,  m a ło  uży w an y ,  m ocny ,  z d a tn y  
do  m ias ta  lub na d o r o ż k ę  , ie s t  do  s p rz ed a n ia  
p rzy  ul: N n w y - ś w ia t  pod  N r  1204; o raz  B R Y C Z -  
K A  m o g ą c a  s ł u ż y ć  na w ó z ,  P - Ł A S Z C Z  n o w y ,  

i S U R D t J T l i b e  ry jn y , k o lo r u  p i a s k o w e g o .  W a d o m o s ć  u S t r u źa .  
N O W O  Z A Ł O Ż O N A

F ABRYKA w y r o b ó w  p l a t e r o w a n y c h

\ O H B Ł I \  Ct C O I W P :
przy ulicy C hłodnej , \r o 9 3 3  obok hoszar M irowskich}

s k ł a d

p rzy  u lic y  B ielańsk iej j\o  60S ,  tr p a ła c u  Kossowskich,
z o s t a ł  o tw o rz o n y  w tyci.  d n i a c h # i , i e s t  z ao p a t r z o n y  w rożne  
W y r o b y  P la te ro w a n e ,  iako to  : w L ich ta rz e ,  S z c zy p c e ,  T a c k i ,  
fm b r y k i ,  C z a jn ik i .  M iednice ,  D z b an k i  do K a w y  i Ś m ie tan k i ,  
> u b k i ,  C u k i e r n i c z k i .  K o sz y k i  do C u k r u  i C h le b a ,  S i tk a ,  P o d ­

s t a w k i  do  S z k la n e k  i B u te lek ,  Szc zo tk i  do w łosów  i t.  p.; oraz

po leca  s ię  Sz anow ne j  P ub l icz nośc i ,  iż Wszelk ie  o b s t a l u n k i  iak 
na jsp ieszn ie j  u s k u te c z n io n e  b ęd ą ^ p o  cenach u m ia rk o w a n y c h .

\ |
'  n iszczen ia  K a d g n i o t k ó w  na zaw sze, bez u iy c ia  |
; ostrego narzędzia , nie pozostaw iaiąc nawet śladu  *
|  gdzie poprzednio zna jdow ały  s;(, 1
} W i e l e  osob chcąc  p o z b y ć  s ię  t.ih doku*Kli« e ^ ,  ]j0 | u 0 (;a . S 
j  r o w a ł o b y  się  c h ę tn ie  p r z e c i e r p i e ć  n a jp rz y k rz e j s z ą  o p e ra c j ę ,  5 
> trd v tM iiczasem W etoba  m oia  n iszcząc  g run tów  n i e N A D G N lÓ -  |  
5 T M  , nie  s p r a w i a  na jm nie jsze j  c i e rp ią ce m u  p r z y k r o ś c i  [ r d- $ 
y ż n ic y  w u b io r z e  lub  chodzen iu ;  w p a r ę  b o w ie m  m inut  p<> na - *
X sm a r o w a n iu  p ę d z e lk ie m ,  m ożna  w ło ż y ć  o b u w ie .  M eto d a *
'  p rz e to  moia ,  n a w e t  k u r a c j ą  nazwaćby s ię  nie  pow inna .  W y -  ? 
zna lez iony  p rz e ze m n ie  P Ł Y N ,  dz ie l i  2 Numera; z t y c h  I s z v  l  
J s łuży  do zm ięk czen ia  n a d g n io tk u ;  2gi  zaś  z ap o b ieg a  o d ra -  J 
i s tan iu  i u ś m ie rz a  ból n a ro ś l i ,  zw ła s z cz a  t * c h ,  na k tó re *
$ zmiana  p i )w ie t r zą  d z ia ła .  D o łą c z a ją c y  sie do ob u  N u m e ró w  $
J d ru k o w a n y  p r z e p i s ,  obznaiom i  k a ż d ą  O so b ę  ze  sposobem  \  
i u ż y c i a  l e k a r s t w a , d o  k t ó r e g o  ieżeli c ie rp iący  ściś le  s tosować  $ 
* s ię  bę dz ie ,  s k u te k  p o ż ą d a n y  niezaw odn ie  o t r z y m a . —  T u  5 
J o śm ie lę  s ię  o d w o ła ć  do ty l o k r o t n i e  s k ła d a n y c h  mi p o d z ię -  * 
t k o w a ń  w pism ach  p u b l ic z n y ch ,  c,o na j lepszym  iest  d o w o d e m ,?  
ł ż e  n ie  idąc  ś ladem  p o p rz e d n ic h  tw o rz y  c ie li  r ó ż n y c h  le k ó w ,*
$ mam szczegó ln ie  na  celu d o b ro  o g ó ł u ,  z k t ó r e g o  n ader  m a ła ?
1 z ap e w n e  l iczba  od te j d o le g l iw o ś c i  iest wolną .

J a n  G ę b ic k i,  b . C h i r u r g  P o w : ,  p rz y  u l icy  S go  J a n a ,  N r  13. ?i 4
S z a n o w  n e j  P u b l i c z n o ś c i ,  a z w ł a s z c z a  przyie$cHUiąc<>j 

na Jarm ark w ełny $ /o -Ja ń sli,  polecam się doborem T o ­
warów Galanteryjny) h wszelkiego rodzaiu po najniż­
szy eh cenach. 3M. 8. Briiner i Kom pa u ja  przy ulicy 
N o  winiarskiej N r  1 8 0 0 .

W s k u te k  u p o w a żn ie n ia  B a d y  F am il i jn e j  i P r a e s id j i  T r v -  
„ b n n a łu  C y w i l :  Gub: W a r s z a w s k i e j ,  na g ru n c ie  D o b r  S t r z v -  

k u ł y , w O k r ę g u  i G u b e rn j i  W a r s z a w s k ie j  p o ło ż o n y c h ,  w dniu 
Tl (2 3 )  C z e r w c a  i dnia  n a s tęp n eg o  roku  b ie ż ą c e g o ,  o godz:  9te j 
/ . r a n a ,  s p rz e d a n e  zostaną  p r z e z  p ub l iczną  licN tację  IN W E N -  
T A P i Z E  ż y w e  i m a r tw e ;  o r a z  R U C H O M O Ś C I ,  i a k o t o :  M e ­
b le ,  G a r d e r o b a .  B ie l izna ,  P o śc ie l ,  S z k ł o ,  F a i a n s ,  K o c z ,  S a ­
nie  ru s k i e ,  i l.  p .  p r z e d m io ty ,  do  p o z o s ta ło ś c i  po  J a n i e  B a­
r o n ie  F u s z e t  na leżące ,  a  to  za  g o to w e  p ie n ią d ze  s ta ły  ku rs  
x>v k r a i u  m a jące .  R e ie n t  K.  Z .  G .  W .  J .  D z i e c ia i k u w ic z .

P O W O Ź  w cale  p r a w i e  n ie u ż y w a n y ,  na p ł a ­
s k i c h  ang ie lsk ich  re s s o ra c h ,  z 8mią  now em i k o ­
ł a m i ,  i e s t  do  s p rz ed a n ia  za  cenę urn a rk o w a n ą  
w domu N ro  1565 p rz y  u l icy  C hm ie lne j .

D ziś  rano  c i e p ł a  s to p n i  15. W c z o r a j  p o łu d n ie  23.

T E A T R .  Dz*ś w A m fi tea t rze -Ł az ien k o w sk im ,  iak  og łoszono .
T E A T R  R O Z M A I : .  J u t r o ,  ^ 8 m y  raz  B a n k o c e t le  p r z e c ię te .  

201 szy  raz  H  eseie, u  O jc o w ie .
Z a w ia d a m ia  s ię  S zan o w n ą  P u b l i c z n o ś ć ,  iż f B A K T J E R N l A  

z po d  N ru  5<>9, p rz e n ie s io n ą  z o s t a ł a  pod N e r  5 2 4 n a  Podpal .
J u t r o  u jy ia ie w sk irp .o  p r z y  ulicy B e d n a r s k ie j ,  na Śn iadanie  

K a la f jo r y ,  R ak i .  K u r c z ę t a ,  S z p a r a g i . C h ł o d n i k . K a p ł o n . C o n  b e r .  
P iecz eń  b a ra n ia  i c ie lęca ,  S z tu fad a ,  P o lę d w ic a ,  Z r a z y ,  K o t le ty  
ba ran ie  i c ie lęce  z ia rzynam i  P o t r a w a ,  A n try k o t .  —  O b ia d :  
B a r s z c z ,  R o s o ł ,  S z tu k a  m ię sa ,K o t le ty  de glass , P iecz eń  P ro s ie .


